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Jakiś  czas  temu  oglądaliśmy  filmy  fantastyczne,  w  których
świat  zdominowany  przez  korporacje,  prowadził  korporacyjne
wojny, a żołnierze nosili emblematy korporacyjne na swoich
uniformach.  Okazuje  się,  że  jak  często  to  już  bywało,
fantastyka szybko okazuje się być naszą rzeczywistością.

Już od jakiegoś czasu rosną na świecie obawy, iż w USA nie
dzieje  się  dobrze,  tak  w  polityce,  jak  i  w  gospodarce  i
finansach. Mówi się o uzależnieniu polityków amerykańskich od
wielkiego biznesu i bankierów. Mówi się o tym, że USA powoli
niszczy demokrację, przekształcając się w kraj który uprawia
swoją politykę, kierując się interesami wielkich korporacji i
finansjery z Wall Street.

Nie wszyscy jeszcze w to wierzą, ponieważ zwykłemu człowiekowi
trudno jest sobie uzmysłowić, jak dalece zmienił by się świat,
gdyby to korporacje decydowały o jego kształcie.

USA  jest  miejscem,  gdzie  mają  swoje  centrale  największe
korporacje świata. Świat przy tym wszystkim jest aktualnie
jakby  zespołem  naczyń  połączonych.  Nie  ma  już  lokalnych
interesów. Na świecie dominują teraz interesy silnych bloków i
organizacji (unie gospodarcze i polityczne, pakty wojskowe,
ONZ, etc.), rządzonych zakulisowo przez tzw. wpływowe elity,
czyli tych co kontrolują pieniądz.

Coraz więcej ludzi, coraz lepiej uzmysławia sobie, jak wielki
wpływ  mają  światowe  korporacje,  na  politykę  w  USA  i  na
świecie.  Są  jednak  jeszcze  tacy,  którzy  wierzą  w  to,  iż
jakkolwiek  pieniądz  zawsze  grał  ważną  rolę,  to  polityka
potrafi utrzymać dużą część swojej niezależności.

Dla tych, którzy jeszcze w to wierzyli, mamy niestety bardzo
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złą wiadomość. W USA nastąpiła prawna zmiana, która raz na
zawsze odmieni oblicze USA i świata. Wyrokiem Sądu Najwyższego
USA korporacje uzyskały osobowość fizyczną, obok osobowości
prawnej. Oznacza to ich prawo do wolności wypowiedzi, a co za
tym  idzie  –  zostały  zniesione  wszelkie  restrykcje,
ograniczające  korporacje  w  kwestiach  udzielania  poparcia
politycznego.

Od teraz korporacje mogą mieć własne preferencje polityczne i
zgodnie  z  nimi  w  sposób  dowolny  wspierać  preferowanego
kandydata  na  jakiekolwiek  stanowisko  polityczne.  Wyobraźcie
sobie reklamę kandydata na opakowaniach produktów Mc Donald’s,
albo Snickers. Wyobraźcie sobie reklamy GM, Texaco i Adidasa z
udziałem kandydata na Prezydenta, albo Senatora. To wszystko
jest  już  całkowicie  dozwolone.  Korporacje  otrzymały  prawo
otwarcie zwalczać każdego nieodpowiadającego im kandydata, w
wszelki dozwolony prawnie sposób. (…)

Każda  korporacja,  ma  także  prawo  do  wspierania  swojego
kandydata,  wszelkimi  dostępnymi  środkami,  bez  konieczności
rozliczania się z tego, poza fiskusem oczywiście. Utrzymano
jedynie  nakaz  zgłaszania  wszelkich  bezpośrednich  dotacji
pieniężnych,  przekazywanych  w  ramach  wyborów  lokalnych  i
federalnych (osoby fizyczne powyżej 1000 USD i osoby prawne
powyżej 10000 USD).

Następnym  legalnym  problemem  jest  korporacyjne  prawo  do
głosowania. Tak! To nie żart!

Samo przyznanie korporacjom osobowości fizycznej, wiąże się z
jej  podstawowymi  prawami  konstytucyjnymi  i  korporacje  mają
zamiar także to prawo sądownie wyegzekwować. Wyobraźcie sobie
głosujące korporacje!

Przestrzegamy wszystkich przed lekceważeniem implikacji, jakie
ta  zmiana  ze  sobą  niesie.  Postaramy  się  je  Wam  pokrótce
przybliżyć.

Powinniśmy  sobie  uzmysłowić,  iż  to  właśnie  korporacje



dysponują  olbrzymią  większością  gotówki,  która  może  zostać
przeznaczona  na  sponsorowanie  kandydatów  na  polityczne
stanowiska.  To  właśnie  korporacje  zarządzają  praktycznie
wszystkimi  mediami  w  USA,  które  same  w  sobie  są  też
strukturami korporacyjnymi. Mają więc one największy wpływ (a
od  teraz,  w  praktyce  monopol)  na  kształtowanie  sceny
politycznej  w  USA.

Taki stan rzeczy, w praktyce oznacza, iż każde następne wybory
w USA, będą otwartą wojną. Wojną o wpływy polityczne. Tak było
też dotychczas, ale od teraz nikt nie będzie się musiał z tym
kryć  i  możemy  spodziewać  się,  iż  taka  wojna  będzie  dużo
intensywniejsza i dużo brutalniejsza, a jej koszty będą ukryte
w cenach produktów korporacyjnych.

W praktyce oznacza to, iż to obywatele będą obciążeni kosztami
tych wojen, czy to poprzez ukrywanie ich w cenach produktów,
czy też w podatkach (zwiększone koszty zamówień rządowych,
płaconych  z  budżetu  federalnego  lub  stanowego  oraz
pomniejszone  o  te  koszty  podatki  korporacyjne,  co  oznacza
mniejsze  wpływy  do  skarbca).  Każdy  następny  Prezydent,
Gubernator  i  Senator  będzie  silnie  związany  z  daną  grupą
korporacji  i  mniej  lub  bardziej  oficjalnie,  będzie
reprezentował  ich  interesy.  To  korporacje  będą  wyznaczać
kandydatów  i  to  one  będą  decydować  o  ich  politycznych
istnieniu albo niebycie. Ludzie będą mogli wybierać tylko tych
kandydatów, którzy zostaną im zaprezentowani przez korporacje.
Kandydat nie związany z dużymi korporacjami, nie będzie miał
praktycznie żadnych szans politycznych.

Jeszcze raz powtarzamy – każdemu jest wiadomo, że tak się już
od dawna dzieje, lecz do teraz było to utrudnione i było
realizowane za pomocą podwójnej agendy politycznej – oficjalny
program  wyborczy,  oraz  ukryta  agenda  celów  korporacji.  Od
teraz, nie ma już potrzeby się z tym wszystkim ukrywać. Nowe
prawo otwiera korporacjom drogę do zintensyfikowania swoich
nacisków na politykę, czego skutkiem będzie także korporacyjna
polityka USA względem reszty świata.



Wojny  będą  prowadzone  zgodnie  z  korporacyjnymi  interesami.
Słabsze  kraje  będą  uzależnione  w  swych  możliwościach,  od
preferencji  jakie  te  kraje  udzielą  danym  korporacjom.  To
oznacza, iż także wewnętrzna polityka większości krajów na
świecie, będzie znajdować się pod silną presją tych samych
korporacji, a to nie wróży nam wszystkim niczego dobrego!

Kto  wie,  może  już  niedługo  rozpocznie  się  pierwsza  wojna
związku  wielkich  korporacji  przeciwko  jakiemuś  krajowi…  i
zamiast  filmów  fantastycznych,  będziemy  oglądać  te  same
obrazy, w filmach dokumentalnych.
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